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8-oezence przede iotowey przez pewny płyń, 
który sp raw ia  tenże sam skutek, a czyni bu­
dowę tego narzędzia łatwiejszą i daleko 
więcey oszczędną. JO. Xżę zabawiwszy bli­
sko 2 godzia w tey pracowni, oświadczyć' 
raczył swnje zadowolenie Panu Zyrar w wy­
razach naypoćhlebnieyszych.

Antoni Foxowicz, lat 30 mający, profts- 
■yi szewckiey, mieszkaniec ,vs* Korytnia 
W powiecie Piotrkowskim, dnia 7 Września 
r . z. przed południem z jarmarku z miasta 
Przedborza wróciwszy cło domu, zastał żo­
nę swą plączącą z powodu, że ją  dzierża­
wczyni za nieposłuszeństwo ukarała; obu­
rzony. tępi, udał się powtórnie do miasta 
Przedborza, zkądprzybyl wieczorem już pod­
chmielony. Strofowany był przez żonę,, że 
niepomny na bliskie rozwiąznnie jey cięzar- 
nosci, bałamuci i traci pieniądze, czem do­
tknięty, a raczey mając w Zywey pamięci, 
obejście się Pani z żoną jego, zatlił fajkę, 
zbliżył się do stodół d w orskich , włożył pod 
strzechę rozżarzony w przygotowane płótno 
Ogień, sam za poszedł ho karczmy. W kwa­
drans wybuchnął pożar, przez który w zbo­
żu , sprzętach, budynkach i innych przed­
miotach, Dzierżawca na złp. 8&75 szkody 
poniósł. Wias.nem wyznaniem, okoliczno­
ściami przez inkwizycją wykry-lemi wspar­
łem, Foxo\vicz przekonany o zbrodnią pod­
palenia, skazany zostaV\vy rokiem Sądu Kry­
minalnego województwa Mazowiec: i Kali- 
skiego, na zamknięcie w wiezieniu waro­
wne iii , przez cale życie, tudzież na opro­
wadzenie 3 krotne i odebranie chłosty po 
rózg 30, w ii.iey.3cu dokonanego przestęp­
stwa.

Od kilku tygodni donoszono z Gdańska 
o wzrastającey zwolna cenie wszelkiego zho 
ża; wczoray szą pocztą odebrana wiadomość, 
28 pew n a , że Cena takowych cokolwiek spadła.
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Paryż 3 Lipca,
Minister woyny marszałek Soult, wyjeż­

dża jutro do wpił w Mo lid' Or. Jenerał Se- 
bastiani zastępować go będzie w zwyczay- 
nych sprawach;- nadzwyczajne będą mu do 
mieysca przesyłane.

W  tych dniach spodziewany tu jest mar­
szałek Solignac, który odstąpił sprawy D. 
Fedra. ‘ <

. Jeden z dzienników czyni owagę , że te­
raźniejszą izbę deputowanych łak znienawi­
dziły dzienniki liberalne, że np. Trybuna, 
obrady tejże izby, umieszcza pomiędzy nay- 
pospolitszemi doniesieniami. I tak niedawno, 
wzmianka o posiedzeniu teyże izby, znay- 
wała się w tym dzienniku pomiędzy donie­
sieniem o białem mydle i zachwaleniem 'le­
karstwa na pchły. — Ale to właśnie jest 
najlepszym óowndem, jak dalece pomienio- 
ue d/ienniki widzą się bjdź zwichnione W 
Swoich machinwelsiwłeli że aż do tak ubo­
gich uciekają się środków. Izba deputowa­
nych od trzech lat juz tak jest zn.enawidzo- 
ną od zagorzalców rewolucyjnych, dla tego 
że ich szaleństwem pogardza; i na próżno 
dzienniki aż de bie’ego mydlą i lekarslwa 
na wygubienie pcheł mieszają jey obrady;— 
bo już dziś trudno deklamacjami republika- 
nistowskiemi Trybuny i jey polaki waczów, 
zamydlić oczu większości oświeconych Fran­
cuzów ; i zamiast donieść o lekarstwie na 
wygubienie pcheł, obok obrad publicznych, 
lep eyhy zrobiła Trybuna, gdyby zaprzesta­
ła próżnych gadanin , które dziś tylko jesz­
cze odrobinę ciasnych głów zawrócić mogą.

W mieście Marsylii przyszło- znowu do 
krwewych kłótni pomiędzy legityiuistaini i 
republikanami. Według dziennika Jcurnal 
de Paris, tylko niższa klassa mieszkańców 
miała udział w tey sprawie.

Onegdy uwięziono tu 20 członków towa­
rzystwa przyjaciół praw człowieka.

■ Wjednym z tutejszych publicznych ogro­
dów przyszło dnia 30 z. m, do niespokoyńo- 
ŚJS z powodu nucenia śpiewek republika n- 
ckich przez 300 młodych ludzi. Niebawem 
przybył komiuissarz policji z mocnym odtłzia- 
łern piechoty linijowey, i kazał ustąpić wszy­
stkim z ogrodu. Przy tey okazyi nastąpiło 
kilka uwięzień. — Policyine poszukiwania 
u wrielo osób znanych z republiknniztnu trwa­
ją  ciągle; a mianowicie u tak nazwanych 
przyjaciół praw człowieka. Onegdy koin- 
nrissarz policyi udał sie do pewnego domu 
p-zy ulicy St. Denis, gdzie, jak był domysł, 
miało się zebrać posiedzenie wzwyż rzeczone­
go związku, Lbzędn-k ten, kazał cały dom 
zrewidować, papiery gospodarza i dwunastu 
osóli znaydujących się u niego przyrzec,-i kie­
szenie wszystkich obecnych ajentom swoim 
przetrzesnąć. Ajentów tych miał z sobą 
bardzo wielu i przy tym tło kola doinu, całą


